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GŁOS  W  STUDNI

Wujek był złym człowiekiem.
Kiedy jego dzieci poszły do szkoły, kazał Emmie zostać w domu w Libreville, Gabon. Nie rozumiała, dlaczego inne dzieci mogły uczyć się w szkole, a ona musiała gotować posiłki i sprzątać w domu.
"Dlaczego nie mogę iść do szkoły?" zapytała.
"Dlaczego miałabyś chodzić do szkoły?" powiedziała wujek. "Jesteś głupia."
Emma ciężko pracowała. Każdego dnia wstawała wcześnie rano przed wszystkimi domownikami, aby gotować i sprzątać. Nigdy nie słyszała o Bogu, ale wierzyła, że jest ktoś, kto  ją kocha.
Pewnego ranka, gdy miała 7 lat,  obudziła się zbyt późno.  Wujek był na nią bardzo zły.  Zawołał ją,  gdy wychodził z domu do pracy.
"Chodź ze mną”, powiedział.

Przeszli krótką drogę, i wujek zatrzymał się przy głębokiej studni.
"Jesteś głupia", powiedział. "Więc, wrzucę cię do środka."
Wziął małą dziewczynkę i wrzucił ją do studni. Potem nad studnią, położył drewnianą pokrywę.
Emma spadła w 15- metrową ciemność. Woda była zimna i głęboka. Nie mogła dotknąć nogami dna  i nie umiała pływać. W szoku, nie wiedziała, co robić.
Nagle usłyszała delikatny, ale stanowczy głos mężczyzny, mówiącego do niej w ciemności.
"Nie bój się", powiedział głos. "Nie ruszaj się. Owiń ramiona wokół siebie, by utrzymać ciepło."
Emma była posłuszna. Owinęła ręce wokół siebie i nie ruszała się. Nie utonęła i nie była zmęczona.
Tego wieczoru, kiedy wujek wrócił z pracy do domu, ciotka zapytała  go o Emmę.
"Gdzie jest dziecko?" zapytała.
"Wrzuciłem ją do studni", powiedział.
Ciotka była pewna, że Emma nie żyje. Ale kiedy zdjęła drewnianą pokrywę studni, odkryła, że mała dziewczynka żyje. Podciągnęła Emmę na linie.
Wujek bardzo się przestraszył, gdy zobaczył Emmę. Nie rozumiał, jak to się stało, że ona wciąż żyje?  Ale po pewnym czasie, zaczął traktować ją jeszcze gorzej niż poprzednio.
Emma zastanawiała się, dlaczego się urodziła i dlaczego musiała tak cierpieć? Ale wciąż wierzyła, że jest ktoś, kto ją kocha.
Pewnego dnia, nieznajomy człowiek zapukał do  drzwi i zaczął jej opowiadać o Bogu.
"Dlaczego mówisz mi o Bogu?" Powiedziała Emma. "Bóg nie troszczy się o mnie."
"Nawet jeśli będziesz cierpieć i umrzesz, znów będziesz żyła", powiedział nieznajomy.
,,Jak to możliwe, żeby umrzeć i żyć ponownie?" Zapytała Emma.
Nieznajomy powiedział, że śmierć Jezusa oznacza, że ludzie, którzy w Niego wierzą, mogą żyć wiecznie. Powiedział, że Bóg pozwala jej cierpieć, bo chce ją przygotowywać do czegoś szczególnego.
Emma uwierzyła. Wiedziała, że Bóg jest tym kimś, kto ją kocha. To Bóg ocalił ją w studni tamtego dnia.
Emma Flore Etiabeguel ma teraz 23 lata i wkrótce skończy szkołę średnią.
"Ludzie mówili, że jestem głupia i nigdy niczego w życiu nie osiągnę, bo nie chodziłam do szkoły", powiedziała. "Teraz kończę ostatni rok liceum. Wszyscy ludzie, którzy kiedyś ze mnie szydzili, widzą chwałę Boga w moim życiu."

Informacje dodatkowe:
· Zobacz Emmę na YouTube: bit.ly/Emma-Etiabeguel.
· Pobierz zdjęcia z Facebook’a bit.ly/fb-mq 
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